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Miejsce i czas wydarzeń Ryki, dwudziestolecie międzywojenne

Słowa kluczowe projekt Archiwum Historii Mówionej - opracowanie i
udostępnienie online najcenniejszych zasobów, Żydzi, życie
codzienne, sklepy żydowskie, artykuły papiernicze

 
Żydowski księgarz w Rykach
Był jeszcze księgarz, to znaczy miał papierniczo-księgarski, to mówiło się księgarnia,
ale  tam on tylko podręczniki  miał.  Zapomniałam jak on się  nazywał,  był  bardzo
przystojny ten pan, ten Żyd. To u niego zawsze tak było, że tato podpisał taką z nim
umowę: nas chodziło do szkoły ja, siostra i dwóch braci, czwórka dzieci w Rykach,
więc jak trzeba było zeszyt, gumkę czy ołówek czy książki to już u niego się brało, on
zapisywał. I bracia to często oszukiwali, brali dla kolegów zeszyciki. Tata się gniewał
naturalnie,  ale zawsze co miesiąc za to płacił.  Pamiętam, że raz było chyba 15
złotych do zapłaty. O, tata się mocno gniewał, musieli się tłumaczyć. Ja to byłam
skromna, a bracia to pewnie handlowali. 15 złotych to było bardzo dużo, to były czasy
zupełnie [inne], jak ja porównam do dzisiaj, straszny skok we wszystkim.
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